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FINANSOW E ASPEKTY STOSUNKÓW  GOSPODARCZYCH RFN  
Z KRAJAM I SOCJALISTYCZNYMI

ZNACZENIE STOSUNKÓW GOSPODARCZYCH Z KRAJAMI SOCJALISTYCZNYMI 
DLA REPUBLIKI FEDERALNEJ NIEMIEC

RFN jest krajem , w  którym  stosunki gospodarcze z zagranicą odgryw ają bardzo 
w ażną rolę w  rozwoju gospodarczym . Od początku pow stania RFN ich rozwój był 
przedm iotem  szczególnej uw agi zarówno przedsiębiorstw, jak i w ładz gospodar
czych. W szerokim  zakresie powiązań gospodarczych z zagranicą upatrywano bo
w iem  słusznie bardzo w ażnego czynnika rozwoju gospodarczego kraju; raz — po
przez korzyści płynące ze specjalizacji zgodnie z zasadą kosztów  kom paratywnych, 
a po drugie — z faktu, że na rynkach św iatow ych istn ieje bardzo s:lra konkuren
cja, która w ym usza na uczestnikach w ym iany m iędzynarodowej postęp techniczny, 
technologiczny i organizacyjny, który jest motorem w zrostu gospodarczego. N ie bez 
znaczenia w  tym  procesie ekspansji na rynki św iatow e był rów nież fakt, że Re
publika Federalna odziedziczyła po w ojnie — m imo zniszczeń i podziału — bardzo 
now oczesny przemysł, zw łaszcza przem ysł dóbr inw estycyjnych. D zięki tem u bar
dzo szybko m ogła w ejść na rynki św iatow e, na kórych — w  pierw szym  zwłaszcza  
okresie pow ojennym  —  popyt n a  dobra .inw estycyjne był bardzo duży w  związku  
z odbudową i m odernizacją gospodarek państw, zaangażow anych w  w ojnie. Je
żeli dodamy do tego jeszcze: a) bardzo korzystną sytuację po stronie podaży siły  
roboczej, gdzie dom inowała kadra na  ogół wysoko w ykw alifikow anych pracow ni
ków, którzy trafili do RFN w  w yniku akcji przesiedleńczej, b) politykę niskich płac, 
którą dzięki tej sytuacji na rynku pracy można było prowadzić, c) aktyw ną politykę  
wzrostu gospodarczego i ekspansji eksportow ej oraz d) pomoc zagraniczną, którą 
RFN otrzym yw ała w  w yniku zmiany orientacji polityki Stanów  Zjednoczonych i ich 
sojuszników, w tedy mamy skrótowo przedstawione czynniki, które spow odow ały, że 
RFN jest obecnie najw yżej rozw iniętym  krajem w  Europie i jednym  z najbardziej 
rozw iniętych w  św iecie

0  olbrzym im  potencjale gospodarczym  j otw artym  charakterze gospodarki tego  
kraju św iadczy fakt, że RFN zajm uje drugie m iejsce w  św iecie po USA pod w zglę
dem udziału w  handlu św iatow ym . Eksport zachodnioniem iecki stanowii około 10 -  
*ll°/o  eksportu św iatow ego, a import — około 9 -10% . W produkcie społecznym  
brutto tego -kraju udział eksportu w ynosił w  1982 r. ponad 33%, a importu — 
Przeszło 31%, co w  porów naniu z 1970 r. oznacza w zrost tego udziału o praw ie
11 punktów.

Gospodarka zachodniondemiecka jest w  dużym stopniu uzależniona od im portu 
różnych surow ców  i  m ateriałów  energetycznych z uw agi na brak zasobów  krajo-

1 Obszerne analizy na tem at czynników ekspansji gospodarczej RFN znaleźć można
łn. w: K. M. D o m d e y ,  Ekspansja RFN na ryn k i światowe. PWG 1959; Z. N o w a k ,

Zarys czynników  rozw oju gospodarczego N iem iec Zachodnich. Poznań 1960; NRF  — Mono- 
Ora/la N iem iec współczesnych. P raca zbiorowa. Poznań 1965; Z. T o m a l a ,  Źródła oźyw le- 
nla gospodarczego NRF. „Przegląd Zachodni” n r  2/1957.
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w ych. C ałkow icie z im portu pochodzą m. in. m iedź, boksyty, cyna, n ik iel, mangan, 
chrom, fcsforyty  w olfram , tytan  i m olibden. W 95% z im portu pochodzi żelazo, 
w  85% — ołów, w  70% — c y n k 2. Duży udział ma rów nież im port ropy naftow ej, 
gazu ziem nego i żyw ności; obok nich im portuje s ię  również cały szereg w ysoko  
przetw orzonych w yrobów  gotow ych.

Przedm iotem  eksportu natom iast są  w  przew ażającej m ierze w ysoko przetw o
rzone w yroby gotow e, a wśród nich takie „specjalności narodowe”, jak: dobra in 
w estycyjne, sprzęt elektrotechniczny i w yroby przem ysłu chem icznego 3.

Jak z pow yższego w ynika, jest to struktura handlu zagranicznego typow a dla 
kraju w ysoko rozw iniętego. D zięki n iej im pulsy popytow e ze strony zagranicy w y
w ołują reakcję w  postaci ożyw ienia całej gospodarki. A by bow iem  wyprodukować 
w yroby finalne o w ysokim  stopniu nasycenia techniką (a takie przeważają w  eks
porcie EFN) potrzebna jest współpraca w ielu  przedsiębiorstw  z różnych gałęzi go
spodarki. M echanizm takiej reakcji łańcuchow ej działa oczyw iście rów nież w  prze
ciw nym  kierunku, tzn. zm niejszenie popytu zagranicznego odbija się negatyw nie  
nie tylko na przedsiębiorstw ach produkujących na eksport, ale i  na tych, które 
w  proces produkcji dóbr na eksport w łączone są pośrednio.

Ten w łaśnie m om ent uznać można za decydujący o zw iększeniu zainteresow a
n ia  RFN (zresztą nie tylko) rynkam i krajów  socjalistycznych, których potrzeby w  za
kresie now oczesnych m aszyn, urządzeń i technologii są duże, a zarazem stw arzają  
m ożliw ości uzyskiw ania potrzebnych RFN surow ców , półfabrykatów  i energii. N ie  
w dając się w  tym  m iejscu w  szczegółow y opis rozwoju kontaktów  handlow ych RFN  
z krajam i socjalistycznym i, ani też w  analizę czynników , które na ten rozwój od
działyw ały, stw ierdzić należy, że udział krajów  socjalistycznych w  w ym ianie hand
low ej RFN nie jest duży; im port z tych krajów  n ie  przekraczał 6% ogółu im portu  
RFN, a eksport tylko w  1975 r. osiągnął poziom  n iespełna 8%, by w  ostatn ich  la 
tach spaść poniżej 5% całości eksportu R epubliki Federalnej.

Jeżeli chodzi o strukturę tow arową w ym iany handlow ej z krajam i socjalistycz
nym i, to po stronie importu dom inują w  RFN surow ce energetyczne i półfabrykaty
0 niskim  stopniu przetw orzenia oraz artykuły żyw nościow e. W eksporcie RFN  
do krajów socjalistycznych czołową rolę odgryw ają m aszyny i urządzenia, półfabry
katy o w ysokim  stopniu przetw orzenia i w yroby chem iczne 4.

N ajw iększym  partnerem  wśród krajów socjalistycznych jest Związek Radziecki, 
którego obroty handlow e z RFN tak po stronie eksportu, jak i im portu są niem al 
rów ne łącznym  obrotom Polski, C zechosłowacji, R um unii i  W ęgier. Jest on też naj
w iększym  dostaw cą do RFN surow ców  energetycznych i półproduktów  do dalszej 
przeróbki. ,

W spółpraca kooperacyjna — jakkolw iek stw arza szerokie m ożliw ości rozwoju  
w zajem nie korzystnych kontaktów  gospodarczych m iędzy RFN i krajam i socjali
stycznym i — nie zyskała, jak dotąd, w łaściw ej rangi. Szacuje się, że wartość obro
tów  w  ramach takiej w spółpracy sięga zaledw ie 4 -  7% całości obrotów m iędzy RFN
1 W schodem 5.

Przyczyn tego stanu 'rzeczy jest zapew ne w ie le  d na niektóre z nich w skażę

•P o r .:  E. B r y l - W a r e w i c z ,  S tosunki ekonom iczne RFN z  krajam i socjalistycznym i. 
„Spraw y M iędzynarodowe” n r 10'1981, s. 50.

* Por.: sta tistische B eihefte  zu  den M onatsberlchten der Deutschen Bundesbank. Reihe 3, 
Marz 1983, ss. 8-9.

1 Por.: Statistisches Jahrbuch fiir  die BRD, różne roczniki, a także: S tatistische 
B eihefte  zu den M onatsberlchten der Deutschen Bundesbank. Reihe 3, różne roczniki.

•P o r .:  H. B u c k ,  Osthandel und w lrtschaftllch-technlsche Kooperatlon, H andworterbuch  
der W lrtschaftsw lssenschaft. L ieferung 28/29, 1981, s. 51.
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w dalszej części tego opracowania. Faktem  jest jednak, że ta form a w spółpracy  
gospodarczej rozw ijała s ;ę o w iele  w olniej niż w ym iana handlow a. Spośród 658 umów
o w spółpracy kooperacyjnej, jakie zawarto do 1977 r. m iędzy przedsiębiorstwam i 
krajów socjalistycznych i ich partneram i w  krajach OECD, 141 przypadło na przed
siębiorstwa zachodnioniem ieckie. N ajw iększą aktyw ność na tym  polu w ykazyw ał 
Związek Radziecki, który zawarł około jedną trzecią w szystkich um ów kooperacyj
nych państw  socjalistycznych z krajam i OECD. K olejne m iejsca zajm owały W ęgry  
(25%), Polska (19%) i Rumunia (15°/o w szystkich umów) °.

Zakładając, że w  przypadku RFN struktura um ów  kooperacyjnych pod w zglę
dem form w spółpracy nie odbiega od tej, któ^ą podano dla w szystkich  658 um ów  
z krajam i OECD, można przyjąć, że w  około 40% dotyczyły one w spólnej produk
cji dóbr przy w ykorzystaniu specjalizacji partnerów  w  produkcji poszczególnych  
części składow ych tych dóbr, około 20% um ów dotyczyło dostaw  kom pletnych obiek
tów i lin ii produkcyjnych w  zamian za dostaw y tow arów  wyprodukowanych w  tych  
zakładach, około 17% dotyczyło przekazania licencji, za które płacono częścią w y
produkowanych w  oparciu o te licencje towarów, około 10% — to tw orzenie w spól
nych przedsiębiorstw  z siedziibą na W schodzie lub Zachodzie, 7% — przekazyw a
nie stronie w schodniej lub zachodniej podw ykonaw stw a w  produkcji dóbr, których  
Strona druga była głów nym  w ykonaw cą, około 5% — w spólne w ykonyw anie zleco
nych projektów  inw estycyjnych i w reszcie 1% — to tzw. kooperacja trójstronna 7.

Jeśli chodzi o znaczenie tego rodzaju kontaktów  gospodarczych dla RFN i kra
jów socjalistycznych, to w ydaje się, że w iększą w agę do ich rozw ijania przywiązują  
te ostatnie. N ie znaczy to oczyw iście, że kooperacja przem ysłow a z krajam i socja
listycznym i jest dla RFN m ało ważna.

CECHY SZCZEGÓLNE STOSUNKÓW GOSPODARCZYCH RFN Z KRAJAMI 
SOCJALISTYCZNYMI

Szczególny charakter stosunków  gospodarczych RFN, podobnie zresztą jak i in
nych krajów  kapitalistycznych z krajam i socja l:stycznym i, wynika stąd, że doty
czą one krajów  reprezentujących dwa różne system y społeczno-gospodarcze. Z jed
nej strony mam y bow iem  kraj znajdujący się  w  czołów ce w ysoko rozw iniętych  
państw  kapitalistycznych, w  którym dom inuje w łasność pryw atna i decyzje, tak
że te dotyczące handlu zagranicznego i kooperacji przem ysłow ej, podejm owane są 
sam odzielnie na szczeblu pryw atnych przedsęb iorstw . Z drugiej zaś grupa krajów  
socjalistycznych, gdzie dom inującą form ą w łasności jest w łasność państw ow a, a sto
sunki gospodarcze z zagranicą stanowią przedm iot m onopolu państwa.

Z tych różnic system ow ych wynika cały szereg korsekw encji rzutujących na 
rozmiary, tempo i strukturę w ym iany gospodarczej, a  także na sposób, w  jaki kon
takty gospodarcze są naw iązyw ane, sterow ane i w  jaki następują rozliczenia. Oto 
ważniejsze z nich.

a) Przy naw iązyw aniu  kontaktów  handlow ych, eksportow ych ii im portowych  
Przedsiębiorstwa niem ieckie mają za partnerów  z drugiej strony n ie bezpośred
nich dostaw ców  czy odbiorców tow arów , ale co najm niej kilka różnego rodzaju  
instytucji o różnym zakresie kompetencja, które w  im ieniu państw a realizują usta
w owy m oropol handlu zagranicznego i monopol dew izow y. Bezpośredni dostawca  
lub odbiorca tow arów  i usług jest najczęściej jedynie w ykonaw cą decyzji, które za-

• Tamże.
7 Por.: H. B u c k ,  op. cit., s. 52.
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mipadły  na szczeblu centrali handlu zagranicznego lub m inisterstw a branżowego, a w  1 
przypadku transakcjii w iększych — na szczeblu kom isji planow ania lub rządu. P o- 
nadto sfera stosunków  gospodarczych z zagranicą, podobnie jak w ew nętrzne pro- 1 ^  
cesy gospodarcze krajów  socjalistycznych, podlega planow aniu, a p lany mają naj- 1 ^  
częściej charakter dyrektyw ny. Oba te fakty powodują, że przedsiębiorca, który  
chce eksportować sw oje tow ary do któregoś z krajów  socjalistycznych lub też z nich | ^  
im portować inne, m usi pośw ięcić w ie le  czasu, energii i pieniędzy na  to, aby za- | 
w rzeć odpow iedni kontrakt. K onsekw encje tego stanu rzeczy byw ają zresztą często  
bardziej dotkliw e dla krajów  socjalistycznych, gdzie ociężałość aparatu biurokra- | 
tycznego, a często rów nież zw ykła niekom petencja urzędników  podejm ujących de-  ̂ ^  
cyzje mogą zaprzepaścić najkorzystn iejszy m om ent dla zawarcia transakcji. j

b) P lanow y charakter gospodarki krajów  socjalistycznych spraw ia, że prefero
w ane są tutaj kontrakty długoterm inow e. Jakkolw iek  w  pew nych przypadkach jest ■
to korzystne dla firm  zachodnich, gdyż gw arantuje im dostaw y lu b  zbyt. w  dłuż- ‘ 
szym  okresie czasu, to jednak u'sztyw.nia procesy gospodarcze, co w obec ciągle zroie-. ' 
niających się na rynkach św iatow ych w arunków  po stronie podaży i popytu —  n ie  
zaw sze jest dobrze w idziane, zwłaszcza przez firm y m niejsze. '

c) M onopol dew izow y państw a, połączony z brakiem  w ym ienialności w alu t kra- 1 n 
jów  socjalistycznych; pow oduje przy transakcjach eksportowych do tych krajów  t  
konieczność uzyskiw ania każdorazowo gw arancji rządowych dla udzielanych kre
dytów  eksportow ych, podczas gdy w  transakcjach z innym i krajam i k apita listycz-
m i w ystarczają gw arancje bankow e. M ożliwość uzyskania takiej gw arancji jest dla  
przesiębiorstw  eksportujących do krajów socjalistycznych w arunkiem  dojścia tran
sakcji do skutku. Stąd też gw arancje te są jednym  z instrum entów  w  rękach w ładz 
gospodarczych, za pomocą którego mogą one w pływ ać na  kierunki ekspansji han
dlow ej.

d) N ie w ym ienialność w alu t krajów  socjalistycznych oraz odizolow anie ich ryn
ków  w ew nętrznych od rynków  św iatow ych poprzez fakt, że kontakty zagraniczne 
naw iązyw ane są  za pośrednictw em  central handlu zagranicznego, stwarza problem y 
w  sferze cen — chodzi tu zw łaszcza o tow ary im portow ane z krajów  socjalistycz
nych. Z uw agi na stosow aną w  w iększości z n ich  politykę cen oderwanych od 
kosztów  produkcji, a także —  zw łaszcza w  ostatnich  latach— nabrzm iały problem  
trudności płatniczych, który rodzi dążenie do zdobycia dew iz za w szelką cenę, 
zachodni partnerzy — często zbyt pochopnie — podejrzew ają kraje socjalistyczne
o stosow anie dumpingu.  W przypadku podejrzenia o stosow anie cen dum pingo
w ych, przedsiębiorstw a zachodnioniem ieckie, które czują s ię  poszkodow ane z pow o
du zbyt niskich cen tow arów  im portow anych ze Wschodu, m ogą. złożyć w  Fede
ralnym  Urzędzie ds. Przem ysłu (Bundesam t fur gewerbliche Wirtschaft)  w niosek
o zbadanie praw idłow ości cen im portow ych i cen zbytu tow arów  z krajów  socjali
stycznych na rynku niem ieckim . Jeżeli fakt ten zostanie w  drodze kontroli po
tw ierdzony, w ów czas M iędzym inisterialna Kom isja ds. Im portu (Interministerieller  
Ausschuss fur Einfuhrfragen) może w prowadzić doraźną kontrolę zawartych um ów  
im portow ych z krajam i socjalistycznym i (forma -najłagodniejsza!); jest jednak rów 
n ież m ożliw e przyw rócenie kontyngentów  ilościow ych dla ochrany rynku krajo
w ego. Trzeba przy tym  od razu dodać, że n ieliczne były przypadki w szczynania  
przez stronę zachodnioniem iecką postępow ania w eryfikacyjnego w  spraw ie cen to
w arów  im portow anych z krajów  socjalistycznych. N ie ma w  tym  zresztą nic zaska
kującego, gdyż w  'interesie tych krajów  leży uzyskiw anie za sw oje tow ary jak  
najw yższych cen.

e) K olejną szczególną cechą w  dziedzin ie w ym iany handlow ej RFN z kraja-
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mi socjalistycznym i jest fakt ograniczania asortym entu tow arów  m ogących być  
przedmiotem w ym iany. Istn ieje bow iem  lista  tow arów, na które nałożono embargo. 
Początkow o lis ta  ta  obejm ow ała bardzo wiiele to w a ró w  .i to nie tylko tych o zna
czeniu strategicznym . W m iarę norm alizacji stosunków  m iędzy W schodem i Zacho
dem lista tow arów  cbjętyoh całkow itym  em bargiem  uległa znacznem u ograniczeniu.

f) Odm ienna jest także w  obu system ach gospodarczych rola handlu zagranicz
nego. W system ie kapitalistycznym , a w  RFN w  szczególności, eksport tow arów  jest 
jednym z w ainyoh czynników  pobudzających aktyw ność całej gospodarki, nakręca
jących koniunkturę, podobnie jak inw estycje. Import zaś w  przew ażającej części 
uzupełnia podaż tow arów  krajow ych na zasadzie konkurencyjności cenow ej i jako
ściowej, a n ie  na za!sadzie alternatyw y. Jedynie niewiielka część im portu pokryw a  
faktyczne luki w  zaopatrzeniu rynku krajowego.

W krajach socjalistycznych handel z Zachodem przez długi czas spełn iał rolę 
czynnika w ypełniającego luki zaopatrzeniowe. Eksportowano w ięc jedynie pew ne  
nadwyżki tow arów  i tylko w  takich rozmiarach, które um ożliw iały import tow arów  
niezbędnych, których nie można było w yprodukować w  kraju lub kupić w  innych  
krajach obozu socjalistycznego. Było to w ynikiem  z jednej strony tzw. „zimnej 
wojny”, a z drugiej dążeń autarkicznych —  jeżeli n ie  poszczególnych krajów  z osob
na (rp. Polski za czasów  Gomułki lub Związku Radzieckiego do la t sześćdziesią
tych), to w  ram ach R W PG 8.

Stan zadłużenia europejskich krajów RWPG 
i Jugosławii

Zadłużenie brutto mld S 1
Wzrost 
zadłu
żenia 

1971 - 83
w %

Stopa obsługi 
zadłużenia2 

w %

1971 1976 1981 1983 3 1981 1983

Bułgaria 0,7 3,2 3,2 2,9 314 28,0 19,0
Czechosłowacja 0,5 1,9 4,4 3,7 640 26,3 23,5 '
n r d 1.4 5,9 13,5 11,5 721 38,3 31,5
Węgry 1,1 4,9 8,7 7,5 582 63,0 49,0
Polska 1,1 11,5 25,5 28,2 4 2664 114,0 170,0
Rumunia 1,2 2,9 10,2 9,3 675 31,9 33,0
ZSRR 1,8 14,9 19,5 19,0 956 14,3 13,5
Banki RWPG 0,6 3,5 4,2 4,0 567 - -
Razem 8,4 47,8 89,2 86,1 - - —

Jugosławia 3,2 7,9 18,7 19,0 494 65,2 63,0
Razem 11,6 55,7 107,9 105,1 806 - -

1 Zadłużenie b ru tto : długo-, średnio- i krótkoterm inow e zadłużenie w w alutach wym ie
nialnych bez uwzględnienia rezerw  dewizowych i należności w bankach zachodnich.

2 Odsetki i ra ty  kapitałow e w stosunku do w artości eksportu  do krajów  niesocjall- 
stycznych.

* Szacunek na koniec 1983 r.
* Łącznie z nie zapłaconym i odsetkami.
Ź r ó d ł o :  la ta  1971 i 1976: US National Foreign Assessment Center, June 1980; lata 
1981 i 1983: W ydział Obliczeń Gospodarki Narodowej, SBV, czerwiec 1983, cyt. za: „B iu
letyn  Ekonomiczny PA P” n r 1350/10 X 1983, s. 11.

'P o r . :  J . W i l l m a n n ,  G rundfragen des Ost-W est-Handels. „Europa A rchiv”, 26 Jg. (1965), 
F°lge 1 , s . 16.
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Lata siedem dziesiąte przyniosły pew ną zmianę w  podejściu do TOli handlu za- ( 
granicznego. W krajach socjalistycznych dokonano tzw . „otwarcia na Zachód”, 1 
w  różnym zresztą stopniu w  każdym  z nich. O tw arcie to polegało jednak przede 
w szystkim  na szybkim  zw iększaniu importu, za którym  n ie nadążał w zrost ekspor- | 
tu. W im porcie upatryw ano im pulsów  m ogących przyspieszyć w zrost gospodarczy i 
przede w szystkim  przez zakup zachodnich technologii i urządzeń do produkcji. Eks
port 2aś, a zw łaszcza eksport tow arów , które przy w ykorzystaniu tych technologii 
i  urządzeń m iały być produkowane, m iał zapew nić pokrycie w ydatków  im porto
wych.

W niektórych krajach, jak np. w  Polsce, duże znaczenie w  „otw arciu na Za
chód” m iało dążenie w ładzy do realizacji zbyt szeroko zakrojonego programu pod
noszenia stopy życiow ej. N iem ałą w reszcie rolę odegrała w  tym  procesie łatw ość  
uzyskiw ania kredytów  na sfinansow anie zw iększonych zakupów  na Zachodzie. B y
ło to zresztą św iadom e i  ceilowe działanie ze strony w ładz gospodarczych krajów  
kapitalistycznych, które — w obec stagnacji popytu na w łasnych rynkach — poprzez 
ułatw ien ia  kredytow e starały się popierać ekspansję eksportow ą na W schód, upa
trując w  tym  m ożliw ości ożyw ien ia  koniunktury u siebie.

W efekcie  tak prowadzonej polityki handlow ej nastąp ił gw ałtow ny w zrost za
d łużenia k ia jów  RWPG w  stosunku do krajów  zachodnich. Trudna sytuacja p łat
nicza, w  jakiej znalazły s ię  w  w yniku tych w ydarzeń kraje socjalistyczne, spow odo
w ała, że handel zagraniczny znowu pow rócił do roli, w  jakiej w ystępow ał poprzed
nio: forsow anie eksportu w  celu  zdobycia m ożliw ie dużej ilości dew iz potrzebnych  
na obsługę zadłużenia i m inim alizow anie im portu do rozm iarów um ożliw iających  
pokrycie najpilniejszych potrzeb w  dziedzinie zaopatrzenia przem ysłu i konsum en
tów.

W yjątek stanow ią tu chyba jedynie W ęgry, których sytuacja płatnicza n ie jest 
w praw dzie n ajlep sia , ale zakres sam odzielności przedsiębiorstw  w prowadzony przez 
dokonaną reform ę gospodarczą najw iększy, w obec czego w ładze gospodarcze nie 
ingerują w  sposób tak drastyczny i bezpośredni, jak w  innych krajach obozu socjali
stycznego w  sferę w ym iany handlow ej z zagranicą.

g) Z odm iennych cech ustrojow ych w ynika rów nież — poza sferą  handlu zagra
nicznego — problem  ryzyka dla zachodnich przedsiębiorstw  wchodzących w m iesza
ne spółki. M ianow icie ryzyka utraty prawa w łasności do pow stałego w  takiej spółce  
m ajątku na skutek np. pełnej nacjonalizacji. Jest to z całą pew nością problem  w y
olbrzym iony, gdyż praw dop:dobieństw o takiego zdarzenia jest chyba w iększe w  roz
w ijających się krajach kapitalistycznych, niem niej jednak z punktu w idzenia przed
sięb iorców  kapitalistycznych problem  .taki istn ieje  i na pew no rzutuje na  ich sk łon
ność do zaw ierania takich spółek.

h) K olejną cechą szczególną stosunków  gospodarczych krajów  kapitalistycznych  
z socjalistycznym i jest to, że najczęściej w arunkiem  utw orzenia spółki m ieszanej 
jest co najm niej 51% udziału w  takiej spółce kraju socjalistycznego, dający prawo 
decydow ania o w szystkich  spraw ach zw iązanych z jej funkcjonow aniem . Ma to 
z całą pew nością, w  pow iązaniu z elem entem  ryzyka politycznego, w p ływ  na roz
wój tego typu pow iązań gospodarczych.

i) D alsza spraw a, o której trudno n ie  w spom nieć, to fakt, że przy naw iązyw aniu  
kontaktów  kooperacyjnych m iędzy przedsiębiorstwam i krajów  kapitalistycznych i so
cjalistycznych, te ostatn ie dążą do tego, aby w szelk ie zobowiązania, jakie przy tej 
okazji pow staną w  stosunku do zagranicy, regulow ać w  drodze dostaw  towarów  
i to niekoniecznie tych, które są efektem  tej kooperacji. D ążenie to jest zrozumiałe, 
gdyż um ożliw ia dostęp do now oczesnych technologii bez konieczności posiadania
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dewiz , co zw łaszcza w  obecnej trudnej sytuacji płatniczej krajów  socjalistycznych  
byłoby rozw iązaniem  dla nich bardzo korzystnym.

j) I w reszcie ostatnia, najbardziej chyba charakterystyczna cecha stosunków  
gospodarczych m iędzy RFN i  krajam i socjalistycznym i, a ogóln ie — między W scho
dem i Zachodem. Jest to m ianow icie bardzo silna zależność kształtu  i treści tych  
stosunków od klim atu politycznego.

EWOLUCJA STOSUNKÓW GOSPODARCZYCH RFN Z KRAJAMI SOCJALISTYCZNYMI
p o  u  w o j n i e  Św ia t o w e j

Przez ponad 20 la t od zakończenia II w ojny św iatow ej — do drugiej połow y  
lat sześćdziesiątych — stosunki handlow e m iędzy RFN i  krajam i socjalistycznym i 
były tą dziedziną m iędzynarodowych stosunków  gospodarczych, która po obu stro
nach „żelaznej kurtyny” podlegała ścisłej kontroli państw a tak ze w zględów  poli
tycznych, jak i m ilitarnych.

N ow o pow stałe państw a socjalistyczne, odizolow ane ze w zględów  politycznych  
od sw ych  dotychczasowych tradycyjnych partnerów handlow ych, dokonały reorien
tacji i w  ramach utworzonej w  styczniu  1949 r. Rady W zajem nej Pom ocy Gospodar
czej zaczęły rozszerzać w zajem ne kontakty handlowe i w spółpracę gospodarczą. 
Dążenie do sam ow ystarczalności w  ram ach w spólnego obozu stało siię dla nich  
programem politycznym  zarówno ze w zględów  strategiczno-ideologicznych, jak i z 
powodu p .ow adzonej przez Zachód w  ramach tzw. doktryny pow strzym yw ania po
lityki daleko idących ograniczeń ilościow ych i asortym entow ych w  handlu zagra
nicznym  z krajam i socjalistycznym i. Tak w ięc do połow y la t sześćdziesiątych przed
siębiorstw a zachodnioniem ieckie m usiały się  podporządkować prym atowi ogólnej 
strategii politycznej Republiki Federalnej i jej sojuszników  w obec państw  socjali
stycznych, a  w ym iana handlow a z tym i krajam i n ie  m ogła przybrać znaczniejszych  
rozmiaró w.

W latach pięćdziesiątych aktyw ność RFN w  dziedzinie handlu ze W schodem  
była znikoma. Ograniczyła się w łaściw ie do dwóch akcji. P ierw szą z mich było  
pow stanie za zgodą rządu federalnego 7 października 1952 r. K om isji W schodniej 
(Ostausschu.fi der  deutschen Wirtschaft),  będącej organem  przedstaw icielskim  pry
watnych przedsiębiorstw  niem ieckich do spraw  handlu ze W schodem. W rzeczyw i
stości jednak komisja ta stała się reprezentantem  rządu w  prowadzonych wśród 
władz państw ow ych i k ierow nictw  resortów  handlu zagranicznego krajów socjali
stycznych sondaży w  spraw ach stosunków  handlow ych. Ponadto, do czasu naw iąza
nia norm alnych stosunków  na szczeblu rządowym, Kom isja zajm owała się negocja
cjami w  spraw ie w arunków  dostaw  tow arów, gwarancji, rozliczeń i płatności z ty
tułu w ym iany handlow ej z tym i krajami.

Drugim  przejaw em  te j aktyw ności było zaw arcie 8 kw ietn ia  1958 r. po d łu 
gich przetargach politycznych trzyletniej um owy o w ym ianie tow arow ej i p łatno
ściach m iędzy RFN i Z w iązkiem  Radzieckim . W um ow ie tej uzgodniono, że w z a 
jemne dostaw y pow inny wzrosnąć do 1960 r. dw ukrotnie w  porównaniu z 1957 r. 
P onadto  zezw olono Zw iązkow i Radzieckiem u na otw arcie w  K olonii przedstaw iciel
stwa handlowego.

Do 1966 r. rozm iary im portu RFN z krajów socjalistycznych określane były  
Przez kontyngenty, których w ysokość była corocznie ustalana w  dwustronnych  
umowach. Trzeba przy tym  od razu w yjaśnić, że kontyngenty jako takie n ie  sta 
nowią dla krajów  socjalistycznych bariery, która utrudnia rozwój w ym iany gospo
darczej. W ynika to z p lanow ego charakteru tej gospodarki, poniew aż uzgodniony
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lim it ujm owany jest w  planie społeczno-gospodarczym  d staje s ię  dyrektyw ą dla  
jednostek handlu zagranicznego, a tym  sam ym dla przedsiębiorstw  produkcyjnych, 
podobnie jak pozostałe pozycje tego planu. W tym  sensie  w ięc kontyngentow anie 
im portu przez partnerów zachodnich pomaga w  sporządzaniu planów.

Charakter kontyngentów  ilościow ych zm ienia się jednak, gdy restrykcjom  tym  
poddane są tow ary, które k ia je  socjalistyczne m ogłyby i chciałyby eksportow ać 
w  w iększych ilościach. Biorąc jednak pod uw agę fakt, że w  om awianym  okresie 
kraje socjalistyczne n ie  były zbyt mocno zainteresow ane ekspansją sw ojego eksportu  
na 'rynki zachodnie, kontyngenty im portowe- stosow ane przez kraje kapitalistyczne 
n ie  były zbyt dotk liw e dla państw  obozu socjalistycznego. Tym bardziej, że — jak 
już w yżej w spom niano —• eksport m iał za zadanie przede w szystkim  dostarczać de
w iz na pokrycie w ydatków  im portowych. Tym czasem  tu w łaśnie w  ow ym  okresie 
istn iały  po stronie zachodniej najw iększe ograniczenia. K ontyngenty ilościow e 
w  im porcie były w ięc d la  RFN raczej czymś w  rodzaju przeciw w agi w obec m ono
polu handlu zagranicznego państw  socjalistycznych, natom iast instrum entem , który
0 w ie le  bardziej w ażył na rozw oju w ym iany ze W schodem, była ścisła  kontrola  
eksportu i zakaz w yw ozu  określonych dóbr (embargo).

„Odwilż” polityczna w  dziedzinie stosunków  W schód-Zachód spow odowała, że 
od 1966 r. RFN zaczęła w  coraz w iększym  stopniu liberalizow ać politykę handlową  
w obec państw  socjalistycznych. 6 m aja 1966 r. zw olniono z obowiązku uzysk iw a
nia pozw oleń na im port 3642 pozycje taryfow e, co oznaczało, że 60% tow arów  o fe 
row anych przez kraje socjalistyczne dopuszczono do w olnego obrotu. W 1970 r. lista  
tow arów  w yłączonych z o-graniczeń obejm ow ała 80% w szystkich tow arów  przem y
słow ych, a do 1981 r. liberalizacją objęto ponad 90% tych tow arów 9.

Kurs na liberalizację im portu do RFN w ynikał nie tylko ze w zględów  p oli
tycznych. Złożyły się n a  to rów nież dwa inne pow ody. P ierw szym  z n ich  było dą
żenie do ekspansji eksportu na rynki krajów  socjalistycznych. Chcąc tego dokonać, 
w ładze RFN m usiały otworzyć rów nież w łasny rynek dla tow arów  im portow anych  
z Europy W schodniej. Drugim  powodem  był fakt, że w skutek polityki rolnej EWG 
coraz trudniejszy był dostęp na rynek RFN dla produktów  rolniczych z krajów  
socjalistycznych. L iberalizacja im portu w  zakresie tow arów  przem ysłow ych m iała  
w ięc być formą rekom pensaty.

W skutek zmian zaszłych w  dziedzinie polityk i handlu zagranicznego po obu  
stronach, od 1968 r. zaczął się bardzo szybki rozwój obrotów handlow ych RFN z kra
jam i socjalistycznym i. R ozwojow i handlu tow arzyszyło rozszerzanie innego rodzaju 
stosunków  gospodarczych, m ianow icie tzw. w spółpracy kooperacyjnej w  różnych  
form ach. Do rozszerzania tej w spółpracy dążyły przede w szystkim  kraje socja li
styczne, w idząc w  tym  — jak już w spom niano — m ożliw ość uzyskania now oczesnych  
obiektów  produkcyjnych i technologii produkcji, które pozw oliłyby zdynam izować 
w łasną gospodarkę i zm niejszyć lukę technologiczną bez konieczności naruszania  
bardzo szczupłych rezerw  dew izow ych. Regułą w  takich porozum ieniach koopera
cyjnych była bow iem  spłata  pow stających zobow iązań w obec państw  kapitalistycz
nych tow aram i w ytw orzonym i w  ram ach takiej w spółpracy. M otywem, który skła
n iał z kolei przedsiębiorców  zachodnioniem ieckich do w chodzenia w  związki koope
racyjne z przedsiębiorstw am i w  krajach socjalistycznych była z jednej strony chęć' 
dotarcia do  stosunkow o tanich surow ców  oraz w ykorzystania tańszej s iły  robo
czej, a z drugiej — idążenie do opanowania tą drogą rynków  zbytu tych krajów. 
Rynków  — dodajm y — bardzo chłonnych tak w  zakresie dóbr inw estycyjnych, jak
1 artykułów  konsum pcyjnych pochodzenia przem ysłow ego.

• Por.: H. F. B u c k ,  op. cit., ss. 35, 36.
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D ynam iczny rozwój obrotów  gospodarczych RFN z krajam i socjalistycznymi], 
zarówno czysto handlow ych, jak i w ynikających z kooperacji przem ysłow ej, uległ 
od 1975 r. wyraźnem u zaham owaniu. Okazało się w tedy bow iem , że coroczne duże 
deficyty w  bilansach płatniczych tych krajów  spow odow ały gw ałtow ny w zrost ich 
zadłużenia w  w alutach w ym ienialnych, natom iast ich potencjał eksportowy w zrastał 
znacznie w olniej niż się spodziewano, a i struktura podaży dóbr na eksport n ie za
w sze odpowiadała strukturze popytu na rynku zachodnioniem ieckim  i w ym aganiom  
jakościowym . Stan taki staw iał oczyw iście pod znakiem  zapytania m ożliw ość dal
szego rozszerzania w ym iany hand ow ej, a także podw ażał w iarygodność kredytow ą  
wschodnich partnerów  RFN, zw łaszcza tych, którzy przekroczyli próg zadłużenia 10.

Jak już wspom niano, stosunki gospodarcze RFN z krajami socjalistycznym i m a
ją sw oją specyfikę w ynikającą z różnic ustrojow ych oraz ulegają bardzo pow aż
nemu w pływ ow i klim atu politycznego. Stąd też odm ienne są sposoby, jakimi w ła 
dze zachodnioniem ieckie oddziałują na  pryw atnych przedsiębiorców, ham ując lub  
stym ulując rozwój ich kontaktów  .gospodarczych z podm iotam i z krajów  socja li
stycznych.

Wśród tych m etod istotne znaczenie mają m etody adm inistracyjne, jakkolw iek  
zakres ich  stosow ania zm ienia się  w  zależności od klim atu politycznego. W okresie  

'„zim nej wojiny” zakres ograniczeń typu adm inistracyjnego był bardzo szeroki. Po 
stronie eskportu, obok ścisłego zakazu eksportu (embargo) do krajów  socjalistycz
nych określonych tow arów  (tzw. lista  I), istn iały ograniczenia ilościow e w yw ozu  
pew nych tow arów  (lista II), ścisła kontrola w yw ozu tych, które znajdow ały się  na 
tzw. liście III i w reszcie zakaz w yw ozu pew nych tow arów  do Korei Północnej 
i  Chin (lista IV) u . Po stron ie im portu natom iast ingerencje adm inistracyjne obja
w i a ł y  Si'ę  w postaci ustalania kontyngentów  ilościow ych określonych towarów, a tak
że obow iązku uzyskiw ania licencji im portowych zarówno w  odniesieniu do tow a
rów  kontyngentow anych, jak i tych, których ilości n ie  lim itowano.

W miarę .normalizacji stosunków  politycznych także w  sferze stosunków  gospo
darczych następow ały zmiany. Zakres stosow ania ograniczeń adm inistracyjnych sy
stem atycznie zm niejszał się, ustępując m iejsca metodom finansow ym . Nie zanikł jed
nak całkow icie, gdyż w  1981 r. kontyngentam i [importowymi w  RFN objęte było 
około 10% przywozu artykułów  przem ysłow ych z tzw. gałęzi new ralgicznych (tek
stylia , w yroby skórzane i ceramika) oraz około 15% pozycji z listy  artykułów  rol
nych (przetwory m ięsne i roślinne oraz u ży w k i)12.

Z faktu, że w  krajach socjalistycznych istn ieje  m onopol handlu zagranicznego, 
a zatem podm iotem , który może naw iązyw ać stosunki gospodarcze z zagranicą są

10 Za granicą bezpieczeństwa uważa się 25% obciążenie wpływów z eksportu  kosztam i 
obsługi zadłużenia, tj. sumą ra t kapitałow ych i odsetek przypadających w danym  roku do 
spłacenia. Takie bowiem obciążenie umożliwia jeszcze płynne wywiązywanie się ze zobo
wiązań płatniczych.

11 For.: C.-D. R o h i e d e r, Die O sthandelspolltlk der EWG-M ltgliedstaaten, Grossbrltan— 
nlens und der USA gegeniiber den Staatshandelslandern Sudosteuropas. Bonn.

11 Por.: H. F. B u c k ,  op. cit., s. 36.

10 Przegląd Zachodni 1/87 ._____

METODY I INSTRUMENTY STEROWANIA ROZWOJEM STOSUNKÓW 
GOSPODARCZYCH RFN Z KRAJAMI SOCJALISTYCZNYMI

a) M e t o d y  a d m i n i s t r a c y j n e
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odpow iednie w ładz państw ow e lub upow ażnione przez n ie  instytucje, w ynika dą
żenie, aby stosunki te naw iązyw ane były  z rów norzędnym i rangą podm iotam i 
po stronie państw  kapitalistycznych.

Chcąc zatem rozw ijać w ym ianę handlow ą i kooperację, rząd RFN zaw ierał 
um ow y handlow e z rządam i krajów  socjalistycznych. Fakt zawarcia takiej um owy, 
który z oczyw istych  w zględów  miał jedynie ram owy charakter, stanow ił dla przed
sięb iorstw  zachodnioniem ieckich sygnał, że ten kierunek w ym iany handlow ej jest 
popierany przez w ładze gospodarcze. W tym  w ięc sen sie  um ow y takie traktować 
można rów nież jako .instrument typu adm inistracyjnego, który —  jakkolw iek n ie  
m iał dla przedsiębiorstw  pryw atnych charakteru obligatoryjnego —  stw arzał od
pow iedni klim at, a także pew ne ram y organizacyjno-techniczne ułatw iające per
traktacje handlow e z przedsiębiorstwam i (centralam i) handlu zagranicznego w  kra
jach socjalistycznych.

Od 1 stycznia 1975 r. pojaw iły  się  jednak na tym  polu trudności w  związku  
z tym, że kraje członkow skie EWG przekazały kom petencje w  spraw ie zaw ierania  
um ów  handlow ych z rządami innych krajów  na szczebel W spólnoty. Poniew aż zaś 
osiągnięcie porozum ienia m iędzy EWG a RWPG w  spraw ie roli i treści um ów  
handlow ych m iędzy tym i ugrupow aniam i okazało się — jak dotąd —  niem ożliwe. 
Kom isja EWG. skłonna jest zaw ierać takie um owy tylko z poszczególnym i rządami 
krajów  socjalistycznych. Te z kolei nie godzą &ię na pertraktacje z EWG jako ca
łością, gdyż znajdow ałyby się wówczas w  mniej korzystnej sytuacji, n iż w  przypad
ku rozmów z poszczególnym i rządami.

Tak w ięc od 1975 r. panuje w  stosunkach handlow ych m iędzy krajam i EWG 
(w tym  i  RFN) a państw am i socjalistycznym i stan pew nej pustki prawnej. N ie  
oznacza to oczyw iście zupełnej n iepew ności w  tych stosunkach, gdyż na zasadzie 
m ilczącej zgody obow iązują dalej te sam e reguły, które uzgodnione zostały w po
przednich umowach.

Istniejąca luka praw na w  stosunkach handlow ych została częściow o zm niejszo
na  poprzez zaw arcie m iędzy rządem RFN (a także innych krajów  EWG) i rząda
m i krajów  socjalistycznych długoterm inow ych dw ustronnych um ów w  spraw ie ko
operacji przem ysłow ej i w spółpracy naukow o-technicznej, które to um ow y n ie  pod
legają kom petencjom  Kom isji EWG. W ramach tych um ów  natom iast — jak już 
w spom niano — następuje dość pokaźny przepływ  towarów: dóbr inw estycyjnych, 
tj. m aszyn i urządzeń z RFN do krajów  socjalistycznych, a z tych krajów  —  pół
produktów  i  w yrobów  gotow ych do RFN jako spłata zobowiązań.

Instrum entem  typu adm inistracyjnego, chociaż ściśle powiązanym  z instrum en
tam i finansow ym i, konkretnie z cłami, jest przyznaw anie poszczególnym  krajom  
tzw. k lauzuli najw iększego uprzyw ilejow ania. Przyznanie którem uś z krajów  so
cjalistycznych tej k lauzuli oznacza, że obroty handlow e z tym  krajem  dokonyw a
ne będą na w arunkach n ie gorszych niż z innym i partneram i. W przypadku RFN  
jednak, podobnie jak i pozostałych członków  EWG, oznacza to jedynie, że kraje 
socjalistyczne nie będą traktow ane gorzej niż pozostałe kraje spoza EWG, a w ięc, 
że m imo tej klauzuli ich eksport do RFN obciążony będzie cłam i przywozowym i, 
obow iązującym i na terenie całej W spólnoty w  stosunku do im portu z zewnątrz. 
N atom iast obroty w ew nątrz EWG — jak w iadom o — dokonyw ane są bez ćła ls.

15 S ta tu t GATT sankcjonuje  taki stan  rzeczy w stosunku do obszarów objętych unią cel
ną i gospodarczą. Odnosi się to również do krajów  stowarzyszonych z EWG, które trak to 
wane są na podobnych zasadach, jak  k ra je  członkowskie. Por.: K. B o 1 z, B. K u n z e, W irt- 
schaftsbeziehungen  zujłsc/ien Ost- und W esthandel und Kooperatlon. HW W A-Institut liir  
W irtschaftsforschung, Ham burg, s. 48.
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K lauzula najw iększego uprzyw ilejow ania jest tym  instrum entem , który zw ykle 
ułatwia dostęp do danego rynku. Przyznanie przez RFN w szystkim  krajom socja
listycznym  klauzuli najw iększego uprzyw ilejow ania oznaczało de iure  zniesienie  
dyskrym inacji w obec nich. W rzeczyw istości jednak w  dalszym  ciągu m ają one  
do pokonania na rynku zachodnioniem ieckim  barierę celną, a także ‘istniejące jesz
cze ograniczenia ilościow e w  odniesieniu do niektórych tow arów, ponieważ klauzula  
ta odnosi się tylko do polityki celnej. Można w ięc pow iedzieć, że —  poza w ydźw ię
kiem prestiżow ym  i propagandowym  — przyznanie przez RFN krajom socjalistycz
nym klauzuli najw iększego uprzyw ilejow ania nie m iało dla nich praktycznego zna
czenia. '

Wśród instrum entów  finansow ych oddziaływania na  rozwój handlu zagranicz
nego poczesne m iejsce zajm ują cła. Chodzi tu głów nie o cła przywozowe. Oprócz 
funkcji fiskalnej, którą cła takie spełniają, o  w iele w iększe znaczenie ma ich  funk
cja ochronna, utrudniająca towarom  im portow arym  dostęp do krajowego rynku.

Polityka celna RFN w obec państw  socjalistycznych jest taka sam a jak w  sto
sunku do innych krajów n ie  będących członkam i W spólnoty lub krajami stow a
rzyszonym i. Oznacza to — o czym  już w yżej w spom niano — stosow anie w obec nich  
ustalonej w ramach EWG jednolitej taryfy celnej dla importu z zewnątrz. Taryfa  
ta ulegała stopniow ym  m odyfikacjom . P ierw sza obniżka ceł nastąpiła  w  rezultacie  
w ielostronnych negocjacji krajów  członkow skich G A T T  w  ram ach tzw. „rundy 
Kennedy’ego” (1964 -  1967). Obniżono w tedy cła przeciętnie o 36% na artykuły prze
m ysłow e i od 25 -  50% na napoje, surow ce nieprzetworzone i p a liw a u . Drugi etap  
obniżek barier celnych, uzgodniony w  ramach tzw. „rundy tok ijsk iej” (1973 - 1978), 
rozłożony został na osiem  lat, począw szy od 1980 r. Głębokość redukcji w ynieść ma 
średnio 33% na produkty nierolnicze oraz 41% na produkty rolne 15.

O w iele  w ażniejszym  niż cła instrum entem  finansow ym , pozw alającym  na pro
wadzenie bardziej aktyw nej i bardziej selektyw nej polityki w  stosunku do krajów  
socjalistycznych, jest instytucja gw arancji rządow ych d la kredytów  eksportowych  
i finansow ych udzielanych przez przedsiębiorstw a i banki zachodnioniem ieckie. G w a
rancje takie udzielane były pod następującym i warunkami:
a) transakcja m usiała m ieć ściśle określony charakter,
b) im porter z kraju socjalistycznego m usiał uznać w  um ow ie sw oje  zobowiązanie 

płatnicze,
c) towar eksportow any m usiał być pochodzenia zachodnioniem ieckiego,
d ) przy jego w ytw orzeniu m usiała być wykorzystana krajowa siła T o b o c z a .  

Instytucją, która udzielała gw arancji w  im ieniu rządu, była H erm es-K red itver -
sicherung AG.  O przyznaniu takiej gw arancji nie decydow ał jednak zarząd tej spół
ki, tylko komisja m iędzym inisterialna (Interministerieller Ausschuss fiir  Fragen der  
Gewahrung vo n Bundesbiirgschaften und Bundesgarantien). K ierować się ona m u
siała przy podejm owaniu decyzji ogólnym i lim itam i kredytow ym i, które ustalane  
były p-zez rząd dla każdego kraju socjalistycznego oddzielnie. N ajczęściej lim it ten  
ustalany był globalnie dla każdego kraju. Jednakże rząd m ógł określić rów nież m a
ksymalne granice dla kw oty pojedynczych transakcji, aby w  ten sposób mógł k ie
rować polityką kredytow ą w obec poszczególnych państw  socjalistycznych. U zyskanie

14 Zob.: Europejski handel W schód-Zachód. Raport EKG ONZ. Warszawa 1972 s 98
ls  I h i r f o m

b) I n s t r u m e n t y  f i n a n s o w e

10*
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przez eksportera lub bank udzielający którem uś z krajów  socjalistycznych kredy
tu takiej gw arancji daw ało m u m ożliw ość refinansow ania tego kredytu na rynku  
pryw atnym  w  Ausfuhrkred.it G m bH  (konsorcjum 56 niem ieckich banków  handlow ych  
z siedzibą w e Frankfurcie nad Menem).

Opisane tu instrum enty — adm inistracyjne i finansow e — w yczerpują listę  n a 
rzędzi w  rękach w ładz gospodarczych, które stosow ane były specjaln ie dla stero
w ania rozwojem  stosunków  gospodarczych z krajami socjalistycznym i. Oprócz nich  
istn ieje oczyw iście cały szereg innych, które jednak m ają już charakter ogólny i sto
sow ane są w  różnych kom binacjach w  zależności od aktualnej w  danym  okresie
sytuacji gospodarczej. W pływ tych instrum entów  na kształt i rozmiary stosunków  
gospodarczych z krajam i socjalistycznym i jest oczyw iście bardzo znaczny. N iem niej 
jednak jest on już pochodną ogólnej sytuacji gospodarczej w  RFN.

B ibliografia zaw artości Przeglądu Zachodniego 1966 - 1983. Redaktorzy: L idia Pasz
k iew icz i W ładysław  Tom aszewski, 
ark. 14, nakład 1400, cena zł 200,—

dwóch analogicznych w ydaw nictw : Bibliograf a zaw artości „Przeglądu Zachodniego” 
1945- 1955 oraz Bibliografia zawartości „Przeglądu Zachodniego" 1956-1965.

Część pierwsza bibliografii obejm uje m ateriał w  układzie rzeczowym  i składa  
się  z następujących działów: 1. Stosunki m iędzynarodowe, 2. Studia nad problem a
tyką Niem iec, 3. Stosunki polsko-niem ieckie, 4. Polskie Ziem ie Zachodnie, 5. Spra
w y Polonii Zagranicznej, 6. Dział ogólny.

Część druga b ibliografii to indeks osobow y obejm ujący nazw iska autorów, 
w spółautorów , tłum aczy, recenzentów , autorów  pozycji recenzowanych.

Do nabycia:
■ w księgarniach naukow ych Domu Książki,
■ w  Instytucie Zachodnim, 61-772 Poznań, Stary R ynek 78/79 (także za 

pobraniem pocztowym).

Ryszard S zew czyk

NASZE WYDAWNICTWA

N iniejsza bibliografia zaw artości „Przeglądu Zachodniego” stanow i kontynuację
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